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i 35. Nadesłane wiersz garmontooy Mk. 75, 
| Drobne za wyraz Mk, 10, najmniej Mir. 100, 
1 Dla zagrań. H>0%> drozaj. Katda podwyłka obo­
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Zatezsaie gospidircie Górnego Śląski.Dziś i dni następne

Dla młodzieży dozwolone ukaże się s ts i* ja  l i  
Największe 1 najwspanialsza arcydzieło, jakie mogła 
wytworzyć dziedzina kinematograficzna, a jest nim

U r o g f i
Nieśmiertelne dzieło Stsfana Żeromskiego w 2serjach 

w roli głównej jM B f szawsk artystów.

Powrócił z wojsko

Ot, tufisptiiistr
Choroby skórne i w ene­
ryczne, badanie m ikros­
kopowe. badanie krwi 

(W assermann),
Przyjmuj* od 9—11 i 6 —8. Panie 5—6.

Sosnowiec ul. M odrze|o«ski M 39II p ię tro

i
i
i
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Dr. H. Brodziński
b. lekarz szpitali chorób 
wenerycznych i skórnych

Choroby weneryczne, storae, 
i moczopłciowe. 1342

Prifimaje od 11 — 2 i od 6 —8.
Pinie 6 -6.

Sosnowiec Kowalska 3 m. 7 (2 p.)

( Zbrojenia niemieckich tajnych 
] organizacji wojskowych.

Tajne niemieckie orga- ( 
y&izacje wojskowe, m i m o  

rozbrojenia Niemiec i upad ( 
ku militaryzmu niemieckie- j 
go zdają się święcić trium, 
ty, utrzymują tajne składni 
ce broni, zbroją się na do 
bre, odbywają musztry i 
ćwiczenia, nieomal jak za 
dobrych, starych, wilhelmow 
skich czasów,

O nowej wykrytej skład 
nicy broni i zbrojeniach 
organizacji Orgeschu dono­
si bochumski „Volksblatt“: 
Organizacja ta posiada w 

, Zgorzelcach (loerlitz) na 
Śląsku wielką składnicę 

1 broni w piwnicy gmachu 
’ , Wojskowego ,,Kai8ertrutz“
- Znajduje się tam 10 tysśę- 
* Cy karabinów modelu 98 
' i większa ilość karabinów 
r maszynowych i sprzętów 
 ̂ strzelniczych. Składnica ta 

[■ istnieje już od dłuższego 
czasu. Drzwi do niej są za- 
murowane. Były porucznik 

„ artylerji, a obecnie uczeń 
” budowlany, dokonał zamu 
Ą rowania drzwi. Urzędnicy 
o zgorzelickiego urzędu tele 

graficznego byli mu przy 
tern pomocni. Składnicę bro 
ni wykryła prokuratorja i 
Urzędnicy policyjni. Ponie­
waż chodzi tu jednak o bu 
dynek wojskowy, przeszu 
kanie odbędzie się prawdo 
Podobnie z pomocą przed 
stąwiciela władzy wojsko­
wej. Klucze do „Kaiser

trutzu" policja kryminalna 
obłożyła aresztem. Przeszu 
kanie budynku spełzło na 
niczem, bo oparła się mu 
,lreichswehra<l.Starszy garni 
zono wy nie chciał nic pod 
jąć bez swej przełożonej 
władzy we Wrocławiu. Ta 
odrzuciła najprzód swe po 
zwolenie na przeszukanie, 
Na ustawiczne naleganie 
atoli wysłała wreszcie swe 
go przedstawiciela do Zgo 
rzelic, w osobie kapitana 
Felkenhorsta. On, po dłu 
giem wahaniu i opieraniu 
się przyznał w końcu, że j 
sprawa t a j n e j  składnicy f 
broni polega na prawdzie 
Zaprzeczał jednak, jakoby 
członkowie reichswehry zgo 
rzelickiei o tem byli wie 
dzieli. Tylko major Beck 
z drugiej dywizji kawalerji 
we Wrocławiu wiedziął o 
tem.

Z powyższego wynika 
wiec, że czynniki reakcyjne 
przechowują broń i amuni 
cję w budynku wojskowym 
i że pewien wyższy oficer 
wie o tem. O całej spra 
wie powiadomiony został 
min, obrony krajowej. Robot 
nicy w Zgorzelicach żąda 
ja, aby pod kontrolą ich 
mężów zaufania cały ma 
terjał wojenny zniszczono.

Saski min. spr. wewn. 
Lipiński, doniósł 2 bci. sej 
mowi saskiemu o wykryciu 
dalego rozgałęzionych orga

Dr. Karteli Hm
Będzin, ul.Sączewskiego Nr. 25 

(dawniej 8 )
C h o r o b y  wewnętrzne  

i  weneryczne, 1353
Preparaty 606 i 914 

Badanie krwi.
Przyjmuje od 2—6 po poł.

Powrócił

Doktór K. Troppauer
Choroby skórne, włosów, I 
weneryczne. Kosmetyka lek, 

Badania mikroskopowe. 
Prsjjmaje od 10-12, od 5 -7 ‘A panie 4 -5 

Sosnowleo. Małachowskiego 5 
dirter (Targowa 2.

nizącji bojowych nacjonali 
stów niemieckich. „Leipzi 
ger Volkszeitung1' ogłasza 
w tych dniach dosłownie 
wykryte akta tych oraniza 
cji, z których najznamien- 
niejszą jest nacjonalna ar 
mja Ehrhardta, nazywana 
O. E. (Organisation Ehr 
hardt), rozpowszechniona 
po całej Rzeszy niem. Ce 
lem jej jest według statutu 
m. in.: „utrzymanie zaufa 
nego oddziału wojskowego 
w sile jednej brygady, któ 
rą można używać podczas 
czerwonych r o z r u c h ó w ,  
oraz przy zawikłaniach ze- 
wnętrzno-politycznych.

Tworzenie miejscowych 
oddziałów bojowych, celem > 
obrony nacjonalistycznej, a J 
rozbrajania przeciw nacjona j 
listycznych przedsięwzięć, j

Zachowanie siły odpor ! 
nej i wychowanie młodzie 
ży we władaniu bronią.

Do brygady mogą być 
przyjmowani jedynie ludzie 
którzy są tak brutalni, że 
są gotowi na wszystko. 
Broni i amunicji posiada 
organizacja poddostatkiem"

Z niektórych objaśnień 
najwięcej charaktery stycz 
ne jest następujące, okreś 
łające rozmaite wypadki, w 
których korzystać Jię bę 
dzie z  organizacji, miano 
wicie: „Bezczelność Fran 
cuzów przekroczy wszel 
kie granice; wszelkie ustęp 
stwa okażą się bezcelowe, 
wówczas morduje się w 
organizacji owe psy za po 
mocą kuli lub trucizny, każ 
dy środek jest dobry“.

(Dokosesenie) ,
— Co sądzi Pen o prodnk- ■ 

cji hnt i wielkiego przem yśla 
żelszneg® po naszej stronie? 
Jaki jest jej stosnnek do pro­
dukcji niemieckiej po tamtej
stronie granicy.

— Na G. Ś ląska funkcjo­
nuje obecnie 9 hut posiadają­
cych wielkie piece. Z tych 5 
otrzymuje Polska a 4 przypa­
dają Niemcom. Produkcja hut 
tych przedstawia się w sposób 
następujący: w okresie od po­
łowy r. 1920 do połowy 1921 
huty pozostające po stronie 
niemieckiej wyprodukowały 
210.380 t. surowca żelaznego, 
huty zaś, które otrzymała Pol 
ska — 407.400 t. O trzym uje­
my więc z ogólnej prodakcii 
torowe* przeszło 65 proc. W  
tym  samym okresie czasu pół- 
oroduktów, a więc *elaza mar- 
tynowskiego itp. huty niemisc 
kie wyprodukowały 308.607 t., 
a huty polskie 838.152 t.

— Jak zapowiada się roz­
wój hutnictwa górnośląskiego 
w związku z zasobami rndv 
Zagłębi* D ąbrowskiego i Kra 
kowskiego? Czy nie będziemy 
zmuszeni sprowadzać rudy z 
zagranicy?

— Pod względem zaopa­
trywania w rude żelazną hnty 
górnośląskie bezwarunkowo 
zyskają na przyłączeniu do 
Polaki, ponieważ będą mogły 
otrzym ywać rudy polskie. Je ­
dnocześnie wpłynie to na po­
myślny rozwój polskiego ko­
palnictwa rud  żelaznych, k tó ­
re  będą miały wielki zbyt 
w ew nątrz kraju. Sądzę jednak, 
że sprowadzenie rudy zagra 
nicznej, jako domieszki wyso­
koprocentowej dla hut górno­
śląskich kontynuowane będzie
n*d łl- , , ,— Czy Państwo Polskie
zużytkuje całkowicie swą pro 
dukcję żelazną?

  Beswątoienia tak. P ań ­
stwo Polskie będzie mogło z 
łatwością zabsorbować całą 
produkcję żelazną przemysłu 
G . Śląska, gdyż przyjmując 
użycie na głowę tylko 40 kl. 
węgla rocznie, otrzymamy przy 
ludności 28 miljonów, zapo­
trzebowanie wynoszące przeto 
1 miljon t., co przewyższa że ­
lazną produkcję doby dzisiej­
szej, zarówno hnt, irtóra do­
tychczas należały do Polski, 
jak  również hut górnoślą­
skich.

— Jak przedstawia się pro 
dukcja cynku, ołowiu i s re ­
bra po stronie eolskiej?

Z kopalń rudy cynkowej 
otrzymujemy 80 do 90 proc. 
ora* wszystkie huty cynkowe. 
Górnośląski przemysł już przed 
wojną produkował 50 proc. 
na eksport. Oczywiście, iż w 
obecnych warunkach produ­
kcja cynku umożliwi nam na­
dal wywóz tego metalu zagra 
nicę. Zaznaczyć tu  należy, iż 
obok przemysłu cynkowsgo 
otrzyma Polska kwas siarcza­

ny, stanowiący jeden z ubocz­
nych produktów fabrykacji, a 
którego brak dawał się dotych 
czas Polsce bardzo odczuwać.

Z d«>u hut ołowianych na 
całym Śląsku — 'otrzym ujem y 
obie. Jedna z nich będąca wła 
oc oś clą skarbn pruskiego prze 
chodzi na własność, naszego 
rząau. W  hutaoh tych otrzy­
mywano pewną niewielką ilość 
srebra (w roku 1913 wydoby 
to 7400 kg.)

— Jakie znaczenie będzie 
miała dla rolnictwa polskiego 
fabryka n a w o z ó w  azoto« 
wyeta w Chorzowie?

F abryka ta, produkująca a- 
zot x powietrza, urządzoną zo­
stała w czasie wojny i je s t 
zaopatrzona w najnowsze urzą 
dzenia techniczne. (Przyłącze­
nie jej do Polski bezw arunko­
wo przyczyni się do podniesie 
nia się ńsszego rolnictwa, któ­
re  dotychczas musiało sztucz­
ne nawozy azotowe sprowa­
dzać z zagranicy.

— Co s*dzi pan o;k lauzu­
lach ekonomicznych Rady Am 
basadorów, zamieszczonych o- 
bok decyzji podziałów okręgu 
przemysłowego. Czy istotnie 
gw arantują one ciągłość pro­
dukcji przem yśla górnoślą­
skiego?

— Klauzule te  tyczą się ru  
chu kolejowego na b. teryto- 
rjum  pl eblscytowem, zaopatry 
wania ,.w wodę, elektryczność 
i gw arantują bezcłowy prze­
wóz (pomiędzy rozgraniczone- 
mi, częściami G  Śląska w clą 
gu pewnego lokreau produk­
tów naturalnych or*z surow ­
ców. W arunki te  uagół Polsce, 
jako  pewnej całości gospodar­
czej nie tylko że nie przyczy­
niają przeszkody, lecz przeciw 
n e naw et — wpłyną na stop ­
niow e spajanie się G .  Śląska 
z Polską w jeden organizm. 
P e w n e  wątpliwośoi można mieć 
jedynie co do utrzymania m ar 
ki niemieckiej, Jako jedynego 
środka płatniczego, oraz za­
prowadzenia wspólaej eksplo­
atacji kolei państwowych — 
zakończył naszą rozmowę p. 
K rtm sztyk.

Z M M es& i
Gdzie odbędą się roko­

wania.
KATOWICE /E . T .E ,) 

Dzienniki polskie podają 
wiadomość, że jako miejsce 
rokowań mieszanej komisji 
gospodarczej Polska popie­
ra Pragę, dzienniki zaś 
niemieckie wymieniają Wie 
deń. Natomiast Opole i 
Genewa zupełnie nie weho 
dzą w rachubę,
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LWOW. (Ruspr.) W  no 
cy na 10 listopada, ataman 
Golyj niespodziewanym wy 
padem  zajął po krótkiej 
walce Tyraspol. Bolszewi 
cy w panicejuciekają w kie 
ranku Odesy, a po drodze 
napadani bywają przez chło 
pów. W e wzięciu Tyraspo 
la wzięły udział pierwsze 
oddziały kolonistów nie 
mieckich. Do oddziałów a 
tam ana Gołyja napływają 
licznie ochotnicy.

W  okolicach Malin — 
Korosteń operuje grupa jen 
Janczanki, mającego rów 
nież w swych szeregach 
coraz większe rzesze ochot 
ników. Oddziały te  zwalczy 
ły świeżo 2 dyw. sowiec. 
zabierając im znaczne za 
pasy ariylerji i taborów.

E o is ts i ii  na Ukreiili-
ROWNO. (Ruspr.) „W o 

łyńskoje Słowo" komuniku 
je, że podług ostatnich wia 
domości, powstańcy prze 
cięli komunikację między 
Żytomierzem, Nowogrodem 
wołyńsk. i Kijowem.

7 my sowiecki pułk ka 
walerji, stojący pod Zyto 
mierzem wyciął w p i e ń  
swych dowódzców i prze 
szedł na stronę powstań 
ców.

Żydzi popierają usilnie 
ruch powstańczy; utworzo 
ne ostatnio legjony ochotni 
eze składają się wyłącznie 
z żydów.

W  szeregach powstań­
ców walczą również obszar 
nicy ukraińscy, co bardzo 
zachęca chłopów.

W  kierunku Mohylowa 
rozlegają się od kilku dni 
strzały armatnie; uchodźcy 
twierdzą, że toczą się tam 
walki między oddziałami 
atam ana Gułoj-Gulenko i 
prawem skrzydłem armji 
sowieckiej,' na froncie ru 
m ań s kim.

Powstańcy mają w tym 
okręgu 25000, ze znaczną 
przewagą kawałerji i armat

Rząd SRiiifdv jesl bizsiiiy 
to b ie  głidu.

BERLIN. (Russpress.) 
Jak pisze „Rui*, komisarz 
W inokurow oświadcza na 
łamach dziennika „Krasna- 
ja Gazeta", że rząd sowie­
tów nie jest w stanie zor­
ganizować należycie walki 
z głodem bez pomocy za­
granicznej. O ile Europa 
nie przyjdzie z pomocą, 
conajmnłej 10 milion, lu­
dzi w Rosji skazanych jest 
na śmierć głodową

17-ot grudnia zim taigait 
Sitnu polskiego

W ARSZAW A. W sej­
mie wywarło duże wrąże» 
nie oświadczenie marszałka, 
iż prace ustawodawcze na­
leży tak rozłożyć, ażeby 
sesja przedświąteczna za­
kończyła się 17-go grudnia 
wyznaczeniem terminu wy­
boru do Sejmu.

Zjdzi w iz«ą udziił «  
tjb o rieb .

W ILNO, (wl.) „Gaz. 
kraj. donosi ze źródła mia­
rodajnego, że na odbytem 
ostatnio zebraniu wszys­
tkich żydowskich partji po­
litycznych, o r g a n i z a .
c j a „Bund* oraz część
kupców i przemysłowców 
żydów opowiedziała się za 
wzięciem udziału w wybo­
rach do Sejmu Wileńskiego

Przinysl i  z tyźki a irk i 
polskie].

W ARSZAW A. „ Przegl. 
Wiecz.* pisze: Spadek wa 
lut obcych i zwyżka kursu 
marki polskiej wpływa w 
nadzwyczajnie dodatni spo­
sób na stan ogólnych inte­

resów przemysłu włókienni 
czego w Polsce, który ma 
wielkie zobowiązania wobec 
zagranicy, a szczególniej 
Anglji i Ameryki, za otrzy 
mans surowce,

Im w i ę c e j  podnosi 
się kurs marki polskiej, 
tyra mniejsze jest obciąże­
nie przemysłu polskiego.

O iie więc handel po­
zornie traci na zwyżce mar 
ki polskiej, o tyle prze­
mysł namacalnie zyskuje.

4 nii|ird | ftłszytyeb marek 
polskich«  iinn lu?

i Rosją zaporę, i że zapo­
ra ta, odgradzająca nas od 
chaosu wschodniego milszą 
nam iest, od ewentualnych 
korzyści, jakie moglibyśmy 
osiągnąć z bezpośredniego 
zbliżenia się z Rosją obec­
ną. Znaczy to, e postano 
wiliśmy kierować naszą 
drogę ekonomiczną przez 
Polskę.

Dziennik pisze dalej: 
„Ugoda polsko-czeska jest 
wielkim plusem polityki 
polskiej, która zabezpiecza 
sobie tyły od Rosji.

WIEDEŃ. W  handlu 
wolnym sprzedawano mar 
kę polską po 1.66 kor. (w 
piątek 1.42) Jako przyczy 
nę ostatniej zniżki marki 
polskiej wskazują finansiści 
wiedeńscy na agitację han 
dlarzy walutowych, którzy 
usiłują wymusić na rządzie 
polskim uznanie wszystkich 
not zakwestjonowanych ja 
ko falsyfikaty. Podobno fał 
szywych not we W iedniu 
jest na sumę 4 miljardów 
m arek.

Ugoda polsko-ezisks,
PRAGA, (Russpress). W

sprawie ugody polsko-czes­
kiej „Tribuna* pisze: „Nie 
ulega wątpliwości, że trak ­
ta t z Polską kieruje naszą 
politykę na inne tory»wno 
sząc nowe wpływy na po­
litykę wschodnią. Ten wy 
raz „nowe* oznacza do pe 
wnego stopnia zaniedbanie 
kwestji ukraińskiej. Wy! 
gląda to, jak gdyby nasza 
polityka oficjalna miała już 
dosyć chaosu rosyjskiego i 
oczekiwania przyszłej Rosji 
i postanowiła oprzeć się 
na ozemś bardziej realnem.

Nie ulega wątpliwości 
że Polska jest czynnikiem 
bardziej realnym niż przy­
szła Rosja. Nasza polity­
czna ugoda z Polską, któ­
ra nie pozwala na wtrąca 
nie się do spraw Galicji 
W schodniej oznacza, że 
zbudowaliśmy między nami

Rroniku
telegraficzni

X  Wedle doniesień z Gene­
wy sekretarjat rady ligi narodów 
ustalił koszta decyzji G. Śląskiej 
na 65 miljonów marek niemiec­
kich. Koszty te rozłożone będą 
procentowo miedzy Niemcy i Pol­
skę.

X  Baron Koreklyo Takobaski 
został mianowany prezydentem 
gabinetu japońskiego.

— Jak donosi .Kurjer Stołecz­
ny*. bawiący od kilku dni w W ar­
szawie, charge d'affaires w Char­
kowie p. Frauciszek Pułaski nosi 
się podobno z zamiarem ustąpie­
nia z zajmowanego stanowiska.

— „Daily Chronicie* uważa, 
że kwestja rozbrojenia nie może 
być załatwiona, póki n ie1 będą 
umówione wszystkie drażniące 
sprawy i usauięte wszelkie nie­
bezpieczeństwa konfliktów.

— Ogólne zebranie profeso­
rów i decentów politechniki lwow­
skiej na posiedzeniu dnia l0. IX. 
1921 uzna rozwiązanie epr«wy 
ruskiej na zasadzie autonomji te- 
rytorjsinej dla sztucznie wyciętej 
części b. Gailcji za s kodliwe d a 
całej Rzeczypospolitej i przeciw, 
takiemu projektowi założy pro­
test.

X  Jak donosi tarnopols^ 
„Głos Polski* na deorcu kole o 

Tarnopolu policja ujął*
agitatora bols zewiekiego, który
przyjechąt tu z zagranicy rosyj­
skiej i przywiózł ze sobą dwie 
walizki broszur bolszewickich i 
listy tej treści, że on idzie teraz 
na „Polszczu*, a po nim przyjdą 
bolszewicy. W sprawę tę wmie­
szanych jest kilku ukraińcow ta r­
nopolskich. Śledztwo sądowe jest' 
w toku.

X  Sytuacja aprowizacyjna w Rosij 
przedstawia się katastrofalnie Lu 
dowy Komisarjat Aprowizacji ob- 
lićzyl. iż na przekarmienie głód - i 
nycb w okresie od 1-go paździer 
niko 1921 r. do 1 go czerwce lg22 i 
r. potrzeba 6 miljonów pudów j 
żyta. 2,3o0,000 p krup. 3,700.000 
padów mątła 9,OOC,000 p. karto! 
li. 6 7000 000 p. jarzyn. 400,000 
pud. soli i 140,000 p. cukru dlr 
dzieci. Zapasów tych Rosja nie 
posiada.

X  Towarzystwo swjacyjne w 
Zurychu nałożyło areszt na dwa 
samochody Karola Hebsburga i 
1500 fuot. szterlingów, które Ka 
roi posiadał w bankach szwaj­
carskich, za samolot którym eks- 
cesarz wyleciał do Węgier.- Sa­
molot kosztuje S000 funtów szter 
lingów.

X  Do Bułgarii przybyła misjs> 
ukraińskiej republiki rad. by za 
kupić zboże dla tego Spichlerza 
Eutopy, jaką jest pono Ukraina. 
Lecz Bułgarzy przymknęli pp. 
misjonarzy pod klacz, oblecu ąc 
ich puścić, o ile nie będą agito­
wali za komunizmem.

X  Na południowym Uralo 
znacjonalizowane fabryki metalur 
giczne przechodzą na i2  godzin­
ny dzień roboczy, przy płacy 
skarbowej.

X  Rząd rzeszy niemieckiej 
wydał rozporządzenie, według któ 
rego handel dewizami został pod 
dany tak. ścisłej kontroli, jak w 
czasie wojny. (Radjo)

X  Liczba bezrobotnych w 
Anglji wzrosła w ostatnim tygod 
niu października o 200.OoO osób..

Litewski chirge d'affaires w 
Moskwie wystosował z okazji 4 
rocznicy rowolucji do Cziczerina 
pismo w którem składa życzenia 
„bohaterskiej* Rosji i zaznacza, 
że w dowód szczerej przyjaźni 
rząd litewski i naród ofiaruje 1 
wagon mąki i 1 wagon cukru 
dla głodnych w Rosji,,

X  Do 193© r będzie Fran­
cja pesiadała według projektu rzą 
dow ejo, 500.000 nowych miasz • ‘ 
kań.

X  Niemcy zaprowadziły no­
wy podatek pogłóway po 100 
mk; od każdego zatrudnionego W 
przedsiębiorstwie. Podatek ten 
opłacić mają pracodawcy.

X  Dług zewnętrzny Francji 
według dzisiejszej relacji franka 
wynosi 86 miljardów, dług wew­
nętrzny 2 3 8  miljardów.

jfe&ycynmk.
(tskia s małego miasteczka)

II
Tan jegomość miałby racją 

gdyby nie to, Sa po ekcńcieoia  
szkoły i cddęnia się praktyce 
zaraz zapomina wszystko, c«e- 
go go ociotio i nabiera zwy­
czajów i narowów zwykłego 
w i e | s k i e g o szarlatana. Dla 
jasności obraza dodać należ?, Se 
w spaczenia felczerów dąży 
wpływ ma|ą*aptekarze Jttórzy nie 
licząc cię niesem i mając a*, ca­
la tylko osobisty iaterei, odzie 
łają początkującym felczerom  
rad, niby mających im zjednać 
praktykę a prowadzących tylko 
do wyżynka 1st wo wiernych i 
ciemnych pacjentów.

Prócz tych dwach osobni­
ków, ozdobionych sankcją praw 
nią do askodsenia ladiłom, 
egzystuje cały szereg felczerów 
minorom geotlam, nie cieszą­
cych się aprobatą prawa i

często gęsto stających przed I 
kratkami sądo.

Z jakiegoś środowiska rekru 
tają się ci panowie?

Otóż, najprzód znów z za 
nitąrjaszy wojskowych, którzy 
nie fatygowali się poddawać 
się egzaminom; poza tam gra 
ta rolę pewną dziedziczność; 
ajcłec felczer przynajmniej lad" 
nago syna prowadzi w awoim 
facbn. Nie znaczy to. aby da 
wał mu specjslae wykształce­
nie w zakładach nankowykh — 
bynajmniej! syn praktykuje n 
ojca, przysparza ma zarobku, 
ojcisc zaś całą mądrość stara 
się przeleć na syna i po naj- 
dłaszem tyciu zostawia mu ca* 
ły zapas pijawek, lancetów, bańki 
i lewarek do wyrywania zębów  
Niekiedy kilku synów po kolei 
kształci się w kunszcie swego 
ojca i po jego śmierci, w 
miasteczku powstaje odrazu kil 
ka filji jednego i togo samego 
interesu.

Trzecią wrzeszcie kategorię 
stanowią przygodni fslczerzy, co 
to dla miłego grona gotowi 
jąć się wszystkiego i w wolnych 
chwilach stawiają bańki i pi­
la-K i * r» t i r  t ą  lewatywą za 
kilka lub kilkanaście groszy,

Cala ta falanga wydrwigroszów 
dsisłą mulet lub więcej pota­
jemnie. Cv któ sy zdolność 
otumanienia ladei mają więcej 
wyrobioną i dochodzą do licznej 
klienteli, starają się prze­
kupstwem uśpić czynność władz, 
poświęcają się całkowicie m e­
dycynie, zakładając ów uświęco­
ny tradycją wieków zakład 
zwany „rasnrą*. Inni, których 
klientelę motna liczyć tylko 
na jednostki 1 to tylko w cza 
sie najgorętszym np. podczas 
jarmarku, nie kładąc głównego 
nacisku na medycynę, moją 
inne zajęcia, a śa tam czasem  
zdarzy się pociąć bańkami 
chłopskie plecy, tym gardzić 
nie mośna, baz fatygi i straty 
czasu, $ a  się czysty |ak sskio 
zarobek.

Najmniej wzięci poświęcają 
się stawianiu baniak i pijawek w 
okolicznościach podobnych jak to 
bywa aa wsi, śa kuma kumie 
wygodsl poradą I rękoczynem  
tyko, śe  kuma robi to darmo z 
poczucia chrześcjańskiego, te  
choremu pomoc się naleśy, 
adept zaś medyczny pobiera 
awo|e groszaki od katdaj bańki 
oddzielnie.

Wszyscy ci szachraje zajmu­

ją się takie goleniem i strze­
żeniem, a ci, którzy posiadają 
narzędzia t), lewarek nie waha 
ją się wyrywać zęby, co dla 
chorego stanowi wśslkie ryay- 
ko, Szalbierstwo jednakie nie 
kończy się na tero.

W żądzy wyzyskania cho 
rego, wszystkie kstsgorje „me 
dycyaników* xa|mn|ą się eprza 
datą iekzrstw, naturalnie za 
drogie pieniądze. Co ta ze le ­
karstwa — tredno się domyślić 
Przecież biedny ssawo lab kra 
wiar, a właściwie wszystko ra­
zem i fslcssr w dodatku nie 
będtia się wysadzał na kupno 
środków hkarskieb, których na 
wat nie zna a nazwy. Po 
pierwsze, nie aprzednnoby mu 
a po drugie po co brać le­
karstwo z apteki, kiedy tanfe| 
mieć motna tyle środków ile 
się tylko zamarzy. Sody. soli, 
cegły, ktedy i mąki, różnych 
zlól i chwastów nie brak dooko 
ła, psiną ręką motna czerpać 
ta cenne preparaty. Trzeba 
tylko to zmieszać, porobić prósz 
ki i dawać chorym za gotowy 
grosz. Kto chce mieć laka ttwo 
może mieć lekarstwo — należy 
tylko zaparzyć herbatę, siano, 
rumianek, wsypać czego do

środka dla tmlen* smaku i if' 
karstwo gotowe. Pacjent ma « ł  
godet ais potrzebauja chodzić 
do doktora, do apteki, tam * 
tu płacić; na miejscu m* 
wsrystko,, od porady do baniek 
od ogolenia do lekarstwa bardzo 
mocnego i bardzo skutecznego- 

B sń z ii pijawki— oto: główne 
środki którami fslczerzy szafu­
ją 1 z których ciągną nieobli­
czalne zeztki. Oblicza się od 
sztuk: Chce Wojtsk dziesięć 
baniak, mad zapłacić za dzie 
sięę; chce piętnaście, niech 
płaci za piętnaście. Wychodząc 
z tej zasady, fslczerzy starają 
się obstawić chłopa bańkami 
lak najgęściej i zapewne często 
bard so żelują, ta  chłopskie ple 
cy nie są przynajmeiej dwa ra 
sy szersze. Cięta bańka kosztu 
je naturalnie drożej; wchodzi tu 
w grę także ilość odciągniętej 
krwi — chociaż to już rzecz 
targa.

d. n.

S. K,
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Sprawa komunikacji w Zagłębia.Is* 
o

ęła
Sr J
:yj- Jedna z najdotkliwszych mo- 
r ie jfe dla ludności Zagłębia bolączek 

i Kst brak n*le»ytej komunikacji 
raz Wiejskiej J międzymiastowej, któ 

[a odbija się dotkliwie na tyciu 
'ttlturaliifm a co najważniejsza 
aa przemyśle i handlu. Te o- 
&Utnle radzą sobie jednak jak 
^ g ą ,  zdobywając dla siebie, 

.. 'Ci mote niedogodne i cięito 
tymitywne ale bąl# co bądź 

h- m 6rodtł* lokomocji. Gorzej jest 
’ “Ja tych mieszkańców miasta, 
! ' Jleizkających w więcej oddało- 
ie "Jch o1 śródmieścia dzielnicach
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z miastem kolcnjacb,
00 M*ie wobec brasu tramwajów 1 

“hJoibuiów zmuszeni tą  czas00 > o y  od pracy trawić na bez-

22 gadach czy pobliskich, sąslsdn-

11* I S  v u  ‘ “ " ' v  —  ^  —
h nc*ci I“b pracowltem t r ó ż -  

1 v°Waniu'i nic znajdując w ota- 
|f 8iącem ich środowiska od ao- 
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podniet duchowych 
pracy knitnralno-tpcłeczcej.

u. w  lecie jesreze półbledy, ale 
"hową porą lub nawet jeiieulą 

-s, Człek z takich ocdalunycb 
r ttQkl0w, po za ogniskami wlę- 

tr* tv *knPle^  ludzkich łe tą- 
/ ch nosa na świat szerszy nie 
>»»we.

z* !)I11Cla« m  bliżej na każdym kro- 
** deje się wyczulać potrzeba 
Zajetnnego komunikowania się 
tych czy innych przyczyn mle- 

z*8ń:ów wsi i osad, kolonji 
hdmlejsklch a nawet sątladu 
[tych miast z sobą, nie mówiąc 
* o teatrze, zebraniach I zała-
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twieniu licznych spraw i formal 
ności w urzędach.

I tu właśnie nasuwa się ko­
nieczność szybkiego pomyślenia
0 zrealizowaniu projektu zao;a- 
trzrnla miast Zagłębia w tram­
waje.

Wobec bliskości terminu po­
łączenia części G. Śląska przy­
znanej Polsce do Zagłębia 1— 
sprawa ta staje się coraz aktual- 
oiejizą. Wystarcrv przeprows- 
dzić Istnlrjące na G Śląsku li- 
rje  tramwajowe od Mysłowic I 
Szopienic, przedłużając ją, na 
teren Sosnowca i dalej aby mo­
żna było ju t w najbli s'ym  cza 
sie otrzymać tak pożądaną ko­
munikację tramwajową.

Sądzić nalety, te  magistraty 
miast Zagłębia pomyślą o tein
1 zorganizują szereg konferencji 
z odpowiednimi czynnikami na 
G. Śląsku, na którycc to konie 
ren:jach omówić będzie można 
szczegb'o'eo projekt połąctenia 
Z aJębla  z 0  Śląskiem za po­
mocą sieci t r a m w a jó w .  Wozy 
tramwsjowe się znaldą cłodzi o 
przeprowadzente lin jl! o uzyska 
nie korzystnych warunków eksplo 
stacji tramwajów dla miast.

Mamy nadzieję, że czynniki 
fachowe i znające bliżej te spra­
wy w y p o w i e;d z ą s i e  
w orasle miejscowej w tej ma- 
terji, zaznajamiając ogót ■/. i*taie 
jącemi możliwościami i projekta­
mi budowy sieci tramwajów w 
Zagtęblu. j  ski.

K R O N I K A .
2 dnia na dzień,

Do młodzi
nie w jr te k a ć  ale snSw o potędze 

, w odrę tw iałych ,  m ja l i  azcytne 
hl aiczepić
I *®*j%no etarssa  dłonie krzepić 
DJ jaenowidzeń azezaacia wielką prsędnę

»«ć doeba. tm n ie jaa i 6 learo nędza;

czwartek, dnia 17 listopa­
da, o ge*dz. 6 ej wieczorem w 
lokalu .L u tn i’ W arszawska 5. 
Uprasza s ę pp. radnych, o ko­
nieczne przybycie.

— P r z o n i o s i o n i o  l o k a  
lu  S ą d u  O k r ę g o w t g s .  Jak
in fo rm u je  k a u c e la r ja  S ą d n  

t  s O c r ę g o w e g o  w  S o sn o w c u  o rz e
C .  ,ię. "«• brok,ć s*“ H“ ł  i b,ot*m n ie s ie n ia  s ie d z ib r  te g o ż  S a d u  

1,18 w,m woho,,*'B z ŻT018,n w ? d o  k a m ie n ic y  W o lf fa  w  S ie lc u
je sz c z e  n ie  z d e c y d o w a n o .

'hi -— i nie wam wchodzić z życiem
Ku. t a r g l ’tt wam serca poraniło grotom

zwątpień — niech nie blninią 
« v |i

Kk  . tram wdtierae się na te prselęoze 
l Dncha pafiałwe. gdzie wiedzy po­
ty
r  twjklt życia barwne, złudne tęcze, 

ttireż, w ktćiych wierzy — niedołęga
Es.
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w — O b n iic i*  c e n ę  c h le
a** Władze komunalne Innych 
o * t  dok adają wszelkich ata- * 
K  aby ukrócić lichwę źywaoś 

gdy u nas nic się w tym 
franku dotychczas nie czynił.
5 mlkliwość naszej Rady miej- 

_Tei w sprawach najżywotnSej- 
M cb  dla ludności miasta stwier 
|/8tny fla tem miejscu z praw­
n y m  żalem. Idzie zwłaszcza 

obniżenie cen cbleba. Nie 
gadam y w tej chwili pod rę- 
ł ścisłych danych, ale nie ule- 
® wątpliwości, ie  pleka ze sos 
f leecy  i Zagłębia wogóle mb 
'by wypiekać I sprzedawać 
[leb z zyskiem po cenach o 
^ le  niższych, niż obecne. Ma- 
V też nadzieję, że Rada miej- 

rychła się zajmie zbadaniem 
^junktur 1 ustali właściwą kal 
^lację. Przypuśćmy, że, wyka- 
" ąe lichwiarskie zyski piekarzy 

zmusi Ich nawet do zniżki, 
jednak przygwoździ paskarzy 

Wnośclowych w opinji s^ołe- 
(ństwa, i wykaże bezpodstaw- 
aSć Ich fantastycznej kalkulacji 
h narazie wystarczy.

— N a jb liż sze  posiw­
i e n ie  Rady M iejsk iej,
porządkiem obrad z dnia 

I-XI r. b., odbędzie aię we

— P o g ło sk a . M^wią, te  
zarząd Towarzystwa .Renard* 
zgodził się nsuaąó wszystkich 
swych urzędników z zajmowa- 

■ uych przez nich w domach ro­
botniczych p o m lo .k aó ,

— “ z m ie sz c z e n ie
biur Me, Issratu. Wskn-
tek częściov ego zniszczenia 
gmachu Magistratu przez po­
żar wynikły w d .1 0  b m , biura 
M agistratu rozmieszczone zosta 
ły, tak następuje: W  dawnym 
budynku Magistratu przy ul. 
W arszaw skiej 6: 1) Gabinet
Prezydenta, 2) Biuro Cłówne. 
3) W ydział Sekolay. 4) Wydział 
Budownictwa. 5) W ydział Mier 
niczy. 6) W ydział Kwaterunko 
wy. 7) W ydział W sparć i Lecz 
nictwa. W  Hotelu Polskim 
przy ni. Modrzejowsklej 17 
(wejście z ulicy T argow ej):
1) Gabinet Vice Prezydenta.
2) W ydział Policyjny. fc3) W y­
dział Podatkowy. 4) Kasa 
Miejska. 2) Urząd Sekw estra- 
cyjny. 6) Urząd Stanu Cywilne 
go wyznań nlechrześcjańskich. 
7) Biuro Adresowe. Praca we 
wszystkich powyżstych biu­
rach trw a od g. 9 ej rano do 
g. S-ej i pół po południu, a w 
soboty do g. l i  pół. Prezy- 
denoi przyjmują .interesantów  
od g. 10-ej do g. 12 e).

M ieszk an ie  P rszyd en  
ta  m iasta . ^Mieszkanie P re­
zydenta miasta mieści się przy 
ni. Dęblińskiej >6 7, a nie 
przy ul. Krzywej M  1.

— W ycier kom inów .
Nad Związkiem Kominiarzy w 
Sosnowcu wypada ustanowić 
kontrolę, czujniej»zą od dotych 
czasowej, poniewaur. nieustannie 
zapalają się sadte w domach 
sosnowieckich, a to mogłoby 
wywołać kiedykolwiek pożar ca 
łych dtifla'.c, szczególnie pod­
czas wichury.

— S tr a ty  „Dźwigni*.
(Echa potaiu)

Straty ,D i»igni* poniesione 
wskutek potarn, Od którego 
S palił się Magistrat, sięgają po­
dobno 10 m'ljonów marek, a o 
Mrokowski właścidel gmachu 
obbczs swą s z k o d ę  na 40 miljo 
nów. Kilkanaście mlljoców ma 
re k  stracił w tym ooearze sam 
sosnowiecki Magistrat* z p o w o ­
da zdemolawan’a biur.

— T a ń sza  k aw a . W
tutejszej wielkiej kawiarni p. t. 
.C ukiernia W arszaw ska’ s ła ­
niały ciastka o 10 mk na sztu­
ce, kawa bisła i bułki. Kawa 
te kosztuje 60 mk. za szklan­
kę (było 70), a bułka 15 mk. 
za sztukę (było 20). Pół czar­
nej — 40 mk. (przedtem 50). 
Bardzo ładnie. Sądzimy, że 
i n n e  też z a k ład  y ij astro­
nomiczni e nie dadzą się w tem 
wyprzedzić.

— W sp ra w ia  z d s m o -  
b ilizo w a n y ch . W palącej 
te) sprawie, otrzymaliśmy na­
stępującą odezwę, podpisaną 
przez lednego ze zdemobilizo­
wanych:

My zdemobilizowani żołnie­
rze Rzplitej Polskiej, zacytuje 
my społeczeństwo, czy ono 
wypełniło przyrzeczenia i obiet 
nice, z chwili, gdy wróg chciał 
w targnąć do stolicy? Stanęli­
śmy do w»lki, jak jeden  mątl 
W ielu z nas wyruszyło do bo­
ja  za ,T ę  co nie zginęła* Już 
z  komendantem Piłsudskim, w 
dniu 6 sierpnia 1914 roku.

I jakąż nagrodę otrzym aliś­
my za krew  przelaną, za trudy 
kalectwo i utracone zdrowie?

T y le  nam obiecwwano! T y ­
le odozw nawoływało do czy­
nu. Czyżby nas chciano oszu­
kać? Moralnie jesteśmy nagro­
dzeni, bo „ z trudu naszego i 
znoju powstała Polska, by żyć*.

Ale fizycznie?... A  przecież 
nie wymagamy Wiele, tylko 
pracy żądamy, której nam od­
mawia ą wszędzie.

Czy wam nie wstyd, że ie- 
steśmy bez kawałka chleba?

Potępiacie bandytyzm i in­
ne karygodae czyny zdem obi­
lizowanych, sądzicie ich i 
zapełniacie nimi więzienia, a 
nie dacie im możności uczciwe 
go zarobkowania na życie. 
Radźcie co ma zrobić zdem o­
bilizowany żołnierz, który jest 
praw ie nagi i głodny? My za 
wsże gotowi <iasłon!ć Ojczyznę 
od najeźdźców m orem  piersi 
młodych, i to n a  pierwszy zew!

A wy co nam dacie wza- 
mian?

Bibułę i .... frazesy.

Z Sądu O k ręgow ego .
Na w okandfle sądu okręgow e­
go, znajdują się ostatnio, cie­
kawe spraw y a mianowicie:

Sprawa Hmdy Rotstein(M o 
drzejowska 12), której własny 
mąż wytoczył proces karny o 
kradzież fatra, zegarka, garde­
roby, srebrnych kubków  i t, p. 
obliczając swą stratę na 150 
tysięcy, i nie życząc sobie ża­
dnej zgody, ponieważ uciekła 
z domu i popełniła przestęp­
stwo. Sprawa Stanlsławn Ko­
niecznego i Leona Ciesielskie­
go. obwinionych o udział w 
napadzie bandyckim na zaw ia­
dowcę. kopalni .Stanisław* p. 
P iotra Kowalczewskiego, speł 
nionym jeszcze w styczniu ro 
ku 1919-go, gdy 8 zbrojnych 
zrabow ała mu na szośie S trze 
mleszyckiej 436 kopert ob ra­
chunkowych z 50 tysiącami

m arek, ateroryzowawszy go re 
wolwerami, jak również tows- 
rzyszących mu pomocników.

Sprawa B łateja W nuka, z 
Rokitna Szlacheckiego, oskarżo 
nego kryminalnie o cały szereg 
kradzieży i zorganizowanie szaj 
ki zbójeckiej. Skrawa W inde- 
mana Adolfa, o przemyt sacha 
ryny oraz o przekupstwo. Spra 
wa o działalność fprzeciwpań 
ctwową i akcję bolszewicką, 
wytoczona Andrzejowi Miaiasz- 
kowi, Teodorowi D er e*tce, Ma 
rji Dziekanównie i Stefanji Mo 
tłochównie Sprawa Antoniego 
Lasonia /  Zabrza, obwinione­
go o potajemne pędzenie spiry 
tusu.

— M iły  w y ch o w a n ek
Dnia 13 bm. z Towarzystwa 
Dobroczynności w Sosnowcu, 
wychowaniec tego zakłada Jó 
zef Marchewk i ukradł 2 pary 
trzewików, płaszcz, kurtkę, sfe 
ter i rękawiczki. W ziął równ*eż 
ze aobą niewinniejszego wycho 
w anka zakładu, mianowicie ty  
wego zająca, i zbiegł w niewia 
domym kierunku. Zarządzono 
pościg.

— K rad zieże  p o r tfa -  
lów . W  nocy z 12 na 13 bm. 
aresztowała policja niejakiego 
Jana Bryłę, oskarżonego o kra 
dzież portf;lo z 200 markami 
na szkodę p. Słocińskiego.

— Dnia 12 b. m . o godz. 
7 m. 30 po poł. zameldował 
p. Wład. Marcinkowski (Kali­
ska 9) •> skradzieniu mu p o r t­
fela z dowodami oaobistemi, 
przez niewiadomego sprawcę. 
Dochodzenie w toku.

Z Głosów Czylalnków.
W przedsdnlu zjazdn felczerów.

Od jednego z miejscowych 
felczerów otrzymaliśmy z racji 
projektowanego zjazdn felczerów 
następujące ciekawe uwagi, któ 
re poniżej zamieszczamy w ca­
łości (autor poświęcił je Związ­
kowi Felczerów w Sosnowcu).

Często się czyta w pismach 
m'ejscowych głosy felczerów I 
lekarzy, a przeważnie ftl:zerów 
o sprawie felctersklej. Jeteli 
to pisze felczer, to się rozumie, 
że broni swojej placówki, swo­
jej egzystencji, powoiusąc »łę 
na jakieś.. ustawy z lat prze­
szłych... z h t  ciem tycb... z lat, 
kiedy na człowieka z uni wersy- 
teckiem wykształceniem ostrza- 
no jak na półboga... z lat, kie 
dy lekarz na felczera ©atrzał jtk  
na człowieka rogami... z lat 
kiedy ten felczer przy łożu cho< 
rejo był zagadką... z niczego 
powstały., powstały nie z łiźa 
mądrości ladzklej tylko z przy­
padku... z jakiejś tam potrzeby 
trzymania nogi lub giowy, albo 
wykonania jakiegoś niższego rę 
koczynu przy chorym, wykona­
nie którego ówczeiuy lekarz 
nwatat dla siebie za czyn poni­
żający. Tak było, tak jest!..,

Współctetuy lekarz m i za 
sobą świetaą przeszłość wielo­
wiekowej pracy w świetle roz­
woju nauki lekarskiej, a jaką 
ma za sobą przesdość felczer? 
Skąd powstał? Dokąd dąiy? O 
co wałczy? Po co urządza zjtz- 
dy? — A może po to, ażeby 
wydział lekarski zamienić na fel 
czerski? a mote po to, ateoy 
aowieść, że mieszkańcy kslęty- 
Ca są ., bez I karzy, bo tych 
ostatnich niby wielki brak?.., a 
może po to ażeby dowieść, te  
postęp wobec fel czerstwa grze­
szy, staje się reakcyjnym, bo 
ich skazuje na zagłidę?... a mo 
że *o to. ażeby stworzyć p5ł lok 
torów, pół mądrych, a potem ska 
zać ich na ciężką wegetację, po 
walne wymarci:?...

Nie, pan a wie organizatorzy 
Zjazdu, nie tędy droga!

Jeśli ja i  zbierzecie się i je­
śli jest w Was odrobina czła-

wieczeństwa, ’odroblaa świado- 
domoścl swego .ja* to przy­
znajcie się na tym zjeździ?) otwar 
cie 1 szczerze, żeście niepo­
trzebni!.,.
Żądajcie ażeby na zawsze po- 
łjzyć kres temu zawodow'! ..

Przyznajcie się i tym do­
wiedźcie, seśde dojrzeli umysło 
wo i zasługujecie na mlauo .U  
dd*I..

Dowiedźcie, se do Waszych 
komórek mózgowych przedosta­
ło s’ę światło... wiedzyl I tylko 
w tym cel* powiulea być zor­
ganizowany Zjazd, który powi­
nien być ostatoi!..

H. Szer.

Z  teatrn j(. Czarneckiego.
(Komunikat).

Przez trzy dal teatr był nie 
czy nu v w S tanowcu, po przerwie 
t “j otwiera dziś swoje podwoje 
aoy wystawić niezaauą u nas, a 
cieszącą się olbrzymiem powo­
dzeniem na Innych «cenaub ope 
retaę .Dziewczę z Holandjł* 
Emeryka Kaimana, kompozyto­
ra "Księżniczki Czardasza* i 
wieln tnaych operetek.

Prerajera dzlsiejiza, wyposa- 
żc na przed :wszysktem pod wzglę 
dem artystycznym znakomicie, 
nad ciem pracował reżyser p. 
Józefowie*; przygotowano wipa- 
nlafe nowe dekoracje pendzla rai 
Iarza teatru mtejsaiego w Kato­
wicach p. Winklera, jak również 
przygotowano koatjamy specjał ne 
zastosowane do tej operetki, a 
więc wystawa I obsada pierwszo 
rzędna op Godlewska (rola tytu­
łowa) Józefowlc:owa(dama dwo 
ru) oraz cały personel męski 
stanowić będą prawdziwie arty­
styczną całość. Tatice specjalnie 
zastosowane jak I ewolucje ukła 
da p. Bochenkłewlcza orzyczy 
nią się do powodzenia .Dziewczę 
d a  z Holandjł*.

Jutro w p'ątek< powtórzenie 
dzisiejszej premjery.

W niedzielę pp. zrwsze zaj­
mujące i cieszą te ślę ol irzy mtem 
powodzeniem .Manewry Je­
sienne*.

jfa marginesie.
Szanowny Pan)e Redaktorze!

Zapytujesz mnie, eo myśleć
0 eleboracie z .ltkry* (afl z ja ­
kim trudem, widać, stworzonymi) 
pt. .KUka słów o Wieży Bobel. 
.Karjfrowl Zagłębia".

Powiedz sam, co mo2na 
twierdzić o rz;czy, napisanej 
bezmyślnie 1 beztreściwi:, oprócz 
tego mocna zol mej sosem t zw. 
jai ansie du .metier*. Czy nie 
u wata u  sam, że tim  wisędzle
1 zawsze .wyłazi szydło z wor­
ka*, i co Tobie stamtąd starają 
się insynuować, podszywając się 
nod powodzenie, które jakoby 
Tobie było solą w oku, dałoby 
się odwrotnie do t ; 2 0  pisma 
zastosować, które, według mnie, 
nigdy nie było ani politycznem 
ani a politycznem. tt:m bardziej 
oartyjiem, cay bezpartyjnem, a 
ot, zwyczatale traktowane j?ko 
busiaess, według zastdy .kto 
da więcej*

Ze na łamach piima swego 
dopuszczasz różne głosy, które 
uważasz za słaszue, chcąc uery- 
nić .Kurjer Zagłębia* trybuną 
wolną, z ktirej każdy maże się 
twobodaie wypowiedzieć, tęgo 
za złe nikt Cl nie weźm’e.

Co sądzić zaś o w/brykach 
Twego „konrurenta*, za które­
go ono się sama uważa, „niech 
wystarczą C< glosy o nim z pra 
sy stotecz iej, uoj awlające się od 
czasu do czasu i to niechaj bę­
dzie dowodem, jak poważnie 
należy traktować zarzut, skiero­
wany z tamtej strony. Zdawa­
łoby się. że nie trudao, aby z 
Iskry powitał ogled, ale nie żą­
daj, aby ta .Iakra* dała Cl wlę 
cej, niż... ogień slom’any.
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Sądzę, <e nie jedno pctrafił­
byś w jtknąć tem u pismu I jego 
tiójlistkowl koniczyny redaktor­
skiej, ale niech mu się dalej 
wydaje, i e  wszystko, co wiesz 
jest sekretem poliszynela, trak­
tuj je nadal tak, jak samo so­
bie testlmonlsm paupertatis wy 
stawia.

Czołem aha.

Od redakcji. Zamieszczając 
powyższy głos jednegojze stsłych 
Czytelników .Km jera* i współ­
pracowników tyczliwycb z po 
»  redakcji, do zrtykoła .Isk ry ' 
od siebie nie dodajemy na ra­
zie kc m entariy, mówi on bo­
wiem s.m  za siebie. M otem y 
natomiast zaznaczyć, Ze stano 
nowlska pisma bezpartyjnego i 
bezstronnego nie zmienimy a w 
sprawach społecznych i doty­
czących gospodarki państwowej 
czy kcmnnaloej głosy luazl, ma 
jącycb dobro kraju i społeczeń­
stwa na względzie a mogących 
•na chwilę zapomnieć; ze istnie­
ją u nas kłócące się partje I kli­
ki —  zamieszczać nadal będzie­
my, choćby dlatego, i e . . głosy 
te bezstronne na łamach pism 
partyjnych, cbcć maskujących 
się— nie są  mi!e widziane.

Resztę — osobiste wycieczki 
— pomijamy milczeniem.

Nowości wydawnicze 
M Ar eta

księgarni

Boguszewska H. .P a trz  dokoła' 
Pogadanki przyrodnicze, dia oddzia­
łu Ill-go szkoły powszechnej. Cz. I. 
W yd. III. S tr. 80. Ryc. 35.

t>Stosownie* do pregram u m inister 
jalnego nauka przyrody w Itl od­
dziale, szkól powszechnych odbywa 
się bes podręcznika dla ucznia, po­
trzebny Jest zato podręcznik zaw ’e 
rający m aterjał dia nauczyciela. 
Takim podręcznikiem jest .P a trz  do 
koła* H. Boguszewskiej, gdyż ksią- 
ka ta została oficjalnie zalecona 
przez Ministerstwo Oświecenia do 
bibljotek nauczycielskich. Trzecie 
w ydanie w ciągu krótkiego czasu 
świadczy o wielkim rozpow sze­
chnieniu tej pożytecznej książeczki.

Szczawiński Z. .Z aran ia  matural 
ae z matematyki Str. 40.

W obec w ielkiej liczby eksternów  
zdających egzam iny m aturalne, ko- 
n ieem e było w ydenie zbioru odpo­
wiednich zadań, by daó możność 
zorjentow ania się w charakterze za- 
dań maturalnych z matematyki. 
Prof. Z. Szczawiński w ydał w  tym 
zbierku zadania, które były roz 
w iązyw ane na egzaminach w  p rze­
ciągu ostatnich trzecia 1st, podając 
jennocześnie ich rozwiązanie wraz 
z zasadnlozmi punktami dyskusyj­
nem u Prócz tego dołączono grupę 
nadań bez rozwiązań do samodziel- 
nego opracowania p r ie z  ucznia.

Szelągowski A. Dr. Prof .D zie 
Je powszechne* Cz. IV. Dzieje nowo 
czesne. Str, 268.

„Dsieje nowoczesne*, obejmujące 
okres od wybuchu wielkiej rew o­
lucji francuskiej (1789) do chwili

obecnej, są zakończeniem cyklu 
podręczników  historji, powszech 
nej i Polski, opracowanych p rzez 
prof dr. A. Szelogąwskiego, spe­
cjalnie dla dla szkół śrcduich. Naj­
ciekawszy ten  okres historji, zw ła­
szcza dla Polski, której dzieje po- 
rozbiorow e awypuklają się na tle 
dziejów pow szechnych i walk ludz 
kości o w yzw olenie, opracowany 
został m etodycznie, jak  w tomach 
poprzednich, w  których autor do­
stosować musiał olbrzymi m aterjał 
do szkolnych ram  wykładowych.

Książkę sdobi kilkadziesiąt do­
skonale odbitych ilustracji.

Thomas St. „Rachunki* Zbiór 
zadań i przykładów arytm etycznych 
Cz. IV, Kurs klasy czw artej szkół 
powszechnych.

Nowy typ szkeły pow szechnej 
siedmioklasowej wymaga opraco­
w ania a owych podręczników na 
wszystkie klasy tego typu szkół 
i do wszystkich przedm iotów w 
nich wykładanych.

Do nauki matematyki w szkołach 
powszechnych opracował cykl p o ­
dręczników Si, Thomas, wydając 
Cz. IV z kolei .Rachunków*, któ­
rych części dalsze, na 5, g i 7 kl. 
znajdują się w druku

Znane zńlety podręczników 
m atem atycznych St. Thomasa po­
zwalają w yrazić zbdowolenie, że 
właśnie on pierw szy zaspokoił po 
trseby  szkół powszechnych.

Kącik humorystyczny.
Dowcipy p Hurtspszślmera.
Pan Horteaszelm.l, azeffirmy.Hurteo- 

stelmer Izaak i syn*, wchodzi do kanto­
ru swego, gdzie pracnje 12 urzędniczek 
i urzędników jest wt wspaniiłym humo- 
rae i mówi „dowcipne wilie*. Powładni 

I na „dowcipy* Stefa reagują bnragano- 
i wym iście śmiechem, jedynie p. Fainkn 

par siedzi cicho I powstnie...
Po wyjśoin uradowanego z własnych ka 
wałów szefa, personel z obaleniem do 
Fainkupera:

— Fainkaper, oo ty sze nie szmiejesz 
jak szef mówi dowcipy?

— Ja i tak od pierwszego odchodzą 
— wite.. ?

Nasze panienki
— Coby pani zrobiła, panno Mania 

gdybym chciał okraś całusa?
— Wołałabym mamyII
— I coby się wtedy stało?
— Nic! bo mamy niema w domn...

Siła -przyzwyczajenia.
Profesor na balu do daaserki:
— Dosyć) ldś na miejsce!

Szezera naiwność
wyszła za mąt zaMłada panienka 

wdowca.
W kilka dni potem przysiła da niej 

w odwiedziny przyjaciółka i Widząc mło­
dą mężatka smutną i milczącą, zapytała 
ją o przyczyn?

— Moja droga — odparła zagsdniona 
— jakże nie mam sią smucić? Słyszałam 
zawsze, łe jak panna idzie za mął za 
rado?, to zostaje radczynią, jak za do 
która, to doktorową — myślałam wiąc 
łe idąc za wdowca, zostań? wdową, ale 
widzą, lem si? zawiodła.

Państwowy Urząd Zakupu Artykułów 
Pierwszej potrzeby w Sosnowcu,

Małachowskiego 11, 1364

p o s ia d a  n a  s k ła d z ie  w ię k s z e  i lo ś c i

z i e m n i a k ó w
D o sta w y  w a g o n o w o  poSOOO Hlk. z a  100 kg.

Epilepsja (Chorobt święligo-iiifa)
Zmniejsza siłę i ilość ataków konwulsyjnych, a przy dłuższem  

zastosowaniu, zupełnie usuwa tę chorobę 816

Oryginalny „NQWOPILEPTQL"
(s kogutkiem). Żądać w aptekach i akładach aptecznych-

Ogłoszenie.
Niniejszym podaje się do wiadomości odbiorców prądu 

że w związku z b. znacznem podrożeniem materjałów bie­
gowych, węgla i robocizny, zmuszeni byliśmy wystąpić do 
Zarządów miast oraz Ministerstwa Przemysłu i Handlu z 
wnioskiem o rewizję dotychczasowych taryf z ważnością 
od 1 października r.b.

Jednocześnie zastrzega się, po wydaniu kompetent­
nego orzeczenia rewizyjnego, wystawienie dodatkowych ra­
chunków za prąd.

14Ś0
ZARZĄD TOW. AKC. ELEKTROWNI 

SOSNOWIECKIEJ.

B il g ło«y ,aij|riB Q , niw ralf
asa.(ją  powsseflh' 
znane prostki i  «’ 
gitkicm* „Miorf 
Mervosin*. ZąM 
aptekach, ekładj 
aptecznych proszM 

z „Kegutkiem'-

Choroby źołąd 
kiszok, nar* 
obstrukcjo, 

morojdy
radykalnie lecz*

S n i|c irstii gorzki* złsłi
D*- B a u e r *

■ aarką Kegmt. Sprtedają apt*!
I składy hortowe

Sosnowiec skład ap. Jagielle*)O O ^ 8 ^ 8 0 E ^ S O S 8 g S 0 8 ^ 8 S ^ S 0 O
O  śm rn  O

I Słono proso W .  1 J a  tura
w dobrym gatunku na paszę dla koni. dostarcza w 
ładunkach wagonowych i w mniejszych ilościach ze składu

D O M  H A N D L O W Y 1408
I

FABRYKI! ŻSRdWEK ELEKTRYCZNYCH
WSZYSTKIE GATUNKI i WOLTAŻE

827 *

”  WARSZAWA NOWOWIEJSKA 13.
PRZEDSTAWICIELSTWO: SOSNOWIEC, T-WO OSKARD DĘBLIŃSKA 7.

AA

(fczyscy. którzy chcą poznać życie naro­
dów na kuli ziemskiej, 
kogo zajmuje literatura 

sztuka, dramat, muzyka, śpiew, sprawy wojskowe, sport, wyna 
lazki, przemysł, handel, mody, itd -ten prenumeruje „Przegląd 
Światowy’ , ilustrowane czasopismo, poświęcone wszystkim ga 
łęziom wiedzy 1289

PRZEGLĄD ŚWIATOWY pojawia się . w czterech języ 
kach: polskim, a w części illustracyjnej i Przewodniku między­
narodowym również w francuskim, angielskim i niemieckim, wraz 
z dodatkiem Esperanta Fako — wychodzi 15 każdego miesiąca

BEZPŁATNA PREMJA dla prenumeratorów „Przeglądu 
Światowego" Każdy prenumerator .Przeglądu Światowego" 
otrzyma bezpłatnie „Ilustrowaną Encyklopedję Podręczną"

PRZEDPŁATA ROCZNA — 2000 mk. poi, 2000 kor austr 
250 mk. niem. 50 fr. 4 doi. PRZEDPŁATA PÓŁROCZNA — 
1000 mk. poi. 1000 kor. austr 150 _mk niem 30 fr. 2 doi. Re 
dakcja i Administracja „Przeglądu Światowego" Warszawa, ul 
Sienna 23. Do nabycia w biurach dzienników, księgarniach i na 
dworcach kolejowych Egzemplarzy okazowych nie wysyła się

N a jsk u te c z n ie jsz y  ś r o d e k
p r z e c i w k o  

Osłabieniu i wycieńczeniu organizmu,
Niemocy małokrwistości (anemji)

, Brakowi apetytu, złemu trawieniu i t. p

Pigułki tsiłotwórcie
wyr. Lab Farm. „Up. K ow alsk i11 wm  lodow a I
S k u te k  w prost, zdum iew ający , u jaw n ia  s ię  już  p o  zu ży c ia  

p ierw szego  flakonu
Żądaj w aptekach i składach apteczaych. 99

K r i t ś i ,  Grodzki 32.11
P. T. N s j t t i s i ,  Urzifnl

osoby z prowincji przygfl 
wują się szvbko i dokładni® 
matury i egzam nów wstępfl 
za pomocą wykładów pisemń 
sporządzonych przez fachoW  
profesorów. Świetne wyl 
jedyna instytucia w Polsce 
formacje i prospekta bezpła

(

*****

D R O B N E  O C E O S Z E N I A

Przy b łą k a ł
się pies młody rasy wilczej. J»»t, 
odebrania na ul, Sienkiewicza Nó, 
n p. Skobarczyka. 1Ś

Do s p rz e d a n ia
parę korcy tatarki i kozach stró 
ski. Aleja Nr. 19 II piętro Sosu°*

Roman Maniak
z Dąbrowy Górniczej zgubił doi 
ta wejskowe wydane w Pińczo 
dowody osobiste wydane w Kości

i f

"4
\

F o rte p ia n
tanio sprzedam. Dęblińska Nr. 
wskaże.
P aństw ow y U rząd  Pośri

twa Pracy j  1
ni. Piłsudskiego Nr. 16, poleci *ł®\ 
domową, niewykwalifikowanych 
tników rzemieślników, terminator 
oraz bluralistów. maszynistki, t*<& i 
ków i kandydatów innych **wo*!j ' 
Pośrednictwo bezpłatne. 8 3 8 ^

Skrzypce
Firmy Joseph Gnnarnerlusfedt 
nac anno 1734. Sprzedam za . 
200 000 mk. Wiadomość w Cuki**?, 
Palucha ulica Orla 32 l*v

Marek 10 000 u
wynagrodzenia otrzyma ten, kto 
że, gdzie się znajduje rower 
wyęcigowy, miał obręcz* u kół 
niane, gumy czerwone widełka Ply 
niego koła zupełnie proste, prz***  ̂
nia B. S. A, na ostrej osi łańcuch \ 
Iowy, rama pochyła. Zgłoazania 
Pis dek w Sosnowcu. i j y 1

ducharaki 
dywan do sprzedani). Oglądać i*1,. 
do południa. Renardowaka Nr 2 Jfi

Jab ik e  — M iód
transport świeży jabłka 1 pud.
— 1400 mk. ,miód 1 funt po 600 
Sosnowiec Hallera 39 Obok cerą 
sU» e j . _________________ 1361

Zgnbioao
paszport niemiecki, na imię 
Bagelmacher._______________

Mord**
1447/

Zgubiono
paszport rosyjski na imię Paweł 
czek.______________ 144»/

„.POMNIKI GOTO W#
poleca Zakład , kamieniarski 

JAMA ZAGÓRSKIEGO
Sosnowiec, ul. Aleja.

Tam się wykonywa grobowe* 
figury z piaskowca, marmti^r 
granitu oraz wszelkie rob0*7 

  kamieniarskie.
S ło m i

do sprzedsnia w snopach Starososn0 
wiecka Nr. 84. Siewnłak. 1375

Do *prz«d«ui*
w Sosnowca posesja w środka miast* 
z domem i ogrodem okolonym ulica®* 
Wiadomość Warszawa Zórawis 3 m. 
Pośredlctwo wykluczone 14j6

im

Vhydettcyt Spóła.* W* da w. .Kmj.^Zsgi.* B ocsSi*  „ S ^ ik i  W )d«« , Kurg. Zagł.' Rau.itor; Jo**f StacUltalci.


